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Wiceminister obrony Czesław
Mroczek, który 29 kwietnia
gościł w 12 Komendzie Lot-
niska w Mirosławcu zapowie-
dział, że program zakupu no-
wych samolotów bezzałogo-
wych zostanie przyspieszony
o dwa lata. Bazą dronów bę-
dzie mirosławieckie lotnisko,
gdzie ma służyć nawet 900
żołnierzy – więcej niż w la-
tach świetności jednostki. 

Formowanie mirosławieckiej bazy ma
się rozpocząć już za kilka tygodni równole-
gle z procedurą pozyskiwania sprzętu.
Pierwsze egzemplarze maszyn taktycz-
nych krótkiego i średniego zasięgu mają
być do dyspozycji armii już w 2016 ro-
ku, czyli dwa lata wcześniej niż pierwotnie
zakładano. Maszyny bardziej zaawansowa-
ne wdrażane będą sukcesywnie. Program
ma się zakończyć przed rokiem 2020.
Drony przeznaczone będą zarówno
do rozpoznania, jak i atakowania celów.

– Mirosławiec to jednostka, która już
wykorzystuje bezzałogowe systemy klasy
mini. 
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Nadciąga armia dronów
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Uczestnicy spływu kajakowe-
go znaleźli w rzece zwłoki ko-
biety. Do odkrycia doszło
w sobotnie (26 bm.) popołu-
dnie na rzece Dobrzycy
w okolicach „złamanego” mo-
stu. Do tej pory ze stuprocen-
tową pewnością nie udało się
ustalić personaliów kobiety. 

– Co roku sprzątamy ze znajomymi
rzekę. Łączymy przyjemne z pożytecznym
– opowiadał jeden z uczestników wypra-
wy. – Do odkrycia doszło w zakolu rzeki,
niedaleko „złamanego”

mostu. Na początku myśleliśmy, że
ktoś wrzucił do rzeki po prostu marzannę.
Dopiero po wyciągnięciu jej na brzeg oka-
zało się, że to zwłoki kobiety. Od razu po-
wiadomiliśmy policję.

Funkcjonariusze Komendy Powiato-
wej Policji w Wałczu nie mieli informacji
o zaginięciu.

– To kobieta w wieku 44-45 lat. Cia-
ło było w wodzie od późnej jesieni – mó-
wi rzecznik prasowy KPP w Wałczu st.
sierż. Beata Budzyń. – Patomorfolog wy-
kluczył udział osób trzecich w śmierci
kobiety. Niestety na chwilę obecną nie
mogę ze stuprocentową pewnością po-
wiedzieć kim była. Mamy pewne typy,
jednak ciągle trwają czynności. Dopiero
po zakończeniu badań będziemy mogli
potwierdzić jej tożsamość. Tu nie ma
miejsca na pomyłkę. 

MK

Zwłoki w wodzie

Między 8 a 10 maja w Centralnym Ośrodku Sportu w Wałczu odbędzie się XXXI Konferencja Naukowo-Szkoleniowa Or-
topedów Wojska Polskiego. 

Konferencja odbywa się co roku i jest najważniejszym wydarzeniem dla środowiska ortopedów wojskowych w Polsce. Przywilej or-
ganizowania tego wydarzenia w tym roku przypadł oddziałowi chirurgii urazowo-ortopedycznej 107 Szpitala Wojskowego z Przychod-
nią SPZOZ w Wałczu. Tematami wiodącymi konferencji będą współczesne metody leczenia patologii obręczy barkowej oraz obrażenia
wielomiejscowe kończyny dolnej. W programie przewidziano również sesje tematów wolnych. Z

3 maja w Mirosławcu odbył
się piknik strażacki. Okazja
do świętowania była szczegól-
na, bowiem dzień później ob-
chodzony jest dzień patrona
strażaków – świętego Floria-
na.

W uroczystości wzięły udział m.in.
drużyny Ochotniczej Straży Pożarnej ze
Szwecji, Czaplinka, Kalisza Pomorskiego,
Bronikowa, Piecnika, Mirosławca, Wierz-
chowa-Świerczyny, strażacy z Friedlandu
oraz Wojskowa Straż Pożarna 12. Komen-
dy Lotniska. Najważniejszym momentem
pikniku było wręczenie zasłużonym stra-
żakom odznak „Za wysługę lat”. Otrzyma-
li ją: (za wysługę 40 lat) Stanisław Plich
i Marian Wilk. Za wysługę 30 lat odzna-
czeni zostali Sylwester Ciepiela, Andrzej
Zwierzyński i Jerzy Kozioł. Za wysługę 25
uhonorowany został Jacek Olszewski,

za 20 Tomasz Furman i Tadeusz Podkowa,
a za 15 Agnieszka Skiba. Za wysługę 10 lat
nagrodzeni zostali Marcin Biesiada, Łu-
kasz Srugała, Piotr Frąckowiak, Grzegorz
Biesiada i Jarosław Koźlarek. Natomiast
za wysługę pięciu lat uhonorowani zostali
Marcin Grzyb oraz Jakub Winiarczyk.

– Chciałbym złożyć strażakom najser-
deczniejsze życzenia zdrowia, szczęścia
w strażackim fachu, jak najmniej wyjaz-
dów, a jak najwięcej ćwiczeń – winszował
burmistrz Piotr Pawlik. 

Po części oficjalnej przyszedł czas
na zawody strażackie. Ochotnicy mieli
do pokonania: rzut wężem, spacer straża-
ka, bieg w nartach oraz tor przeszkód.
Pierwsze miejsce wywalczyli strażacy
z OSP Mirosławiec, drudzy okazali się dru-
howie z OSP Świerczyna, zaś trzecie miej-
sce zajęli strażacy z Friedlandu.

Na część artystyczną złożyły się kon-
certy zespołów „Niby nic”, „Skakanka”
i „Nix Aestate”. W programie był także po-
kaz sprzętu strażackiego i ratowniczego
oraz pokaz umiejętności ochotników. 

Katarzyna Lasota (uczennica II LO)

Strażacy nagrodzeni

„ Burmistrz Tuczna informuje,
że na tablicy ogłoszeń w Urzędzie Miejskim w Tucznie

został wywieszony na okres 21 dni tj. od dnia 07.05.2014 r.
do 27.05.2014 r. 

wykaz nieruchomości przeznaczonych do dzierżawy.”

Burmistrz Mirosławca 
informuje, 

że został opublikowany na tablicy ogłoszeń 
Urzędu Miejskiego  i stronie internetowej Urzędu 

wykaz nieruchomości przeznaczonych do sprzedaży.

Konferencja ortopedyczna
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Funkcjonują tutaj dwie eskadry i jest
potencjał osób, które zdobyły już doświad-
czenie. Dywizjon rozpoznania powietrzne-
go w Mirosławcu jest przygotowany do tego,
żeby przejść na klasę średnią, a w przyszłości
także na klasę MALE, czyli ostatni element
budowania naszych zdolności w systemach
bezzałogowych – mówił Cz. Mroczek. 

Wiceminister stwierdził, że najwięk-
szą wartością mirosławieckiej jednostki jest
doświadczenie. Zapewniał, że żołnierze są
przygotowani na wdrożenie klasy taktycz-
nej, a w przyszłości operacyjnej. Pochwalił
także infrastrukturę. Według niego lotni-
skowa jest bardzo dobra, tylko niektóre bu-

dynki będą wymagały modernizacji. 
– Żołnierzy będzie więcej niż za czasów

świetności mirosławieckiej bazy, czyli 800,
a nawet 900 – zapewniał Cz. Mroczek. 

Do 900 żołnierzy trzeba będzie doli-
czyć ich rodziny, a to – ostrożnie licząc
– przynajmniej drugie tyle, o ile oczywiście
zdecydują się zamieszkać w Mirosławcu. 

– Od momentu wyjścia żołnierzy
z Mirosławca czekamy na ich powrót i cy-
wilnie jesteśmy na to gotowi – zapewnia P.
Pawlik. – Od momentu wycofywania SU-
-22 ubyło nam prawie tysiąc mieszkańców,
co ma odzwierciedlenie nie tylko w podat-
kach, ale też w szkołach, zakładach usługo-

wych i sklepach. Myślę, że wszyscy miesz-
kańcy z utęsknieniem czekają na powrót
wojska do Mirosławca. 

Proces kupna bezzałogowców będzie
stopniowy i tak samo ma wyglądać zasie-
dlanie miasta przez żołnierzy. Pierwsi ma-
ją się pojawić już w tym roku. Burmistrz P.
Pawlik nie wyklucza konieczności dobu-
dowania kolejnego skrzydła w szkole i do-
datkowych pomieszczeń w przedszkolu.
Wojskowa Agencja Mieszkaniowa będzie
musiała dobudować kolejne bloki, bo
na potrzeby żołnierzy ilość pustostanów
w Mirosławcu Górnym jest w tej chwili
niewystarczająca. ZB

Nadciąga armia dronów
Na kogo wypadnie, na tego bęc! Tak można w skró-

cie określić w Polsce wybory do Europarlamentu. Są to
wybory, które najmniej interesują wyborców (co moż-
na dostrzec poprzez frekwencję), za to bardzo wczu-
wają się w nie kandydaci, bo kawałek tortu jest bardzo
pokaźny i to z wisienką smaczaną w doskonałym likie-
rze.

Niestety nawet niewiele osób orientuje się kiedy
mają przybyć do urn wyborczych, a decyzja na kogo zagłosować zapadnie za-
pewne w wyniku wyliczanki tuż przed postawieniem ważnego znaczka. Mo-
że zatem warto przypomnieć sobie jakieś ciekawe, w zaciszu domowego
ogniska. Chociaż widać pierwszych kandydatów pozujących do „sweet foci”,
to wrażenie jest takie, jakby wielu startujących nie wierzyło, że może im się
udać i nie podejmują ryzyka ukazania się szerszej publiczności, albo boją się
że ktoś ich rozpozna i nie zagłosuje, a tak to zawsze jest prawdopodobień-
stwo wyboru z owej wyliczanki. Oczywiście niektórzy już się pokazali, bo
był Rosati, był Piskorski i inni. Jest kilka bannerów przy głównych drogach.
Ale czy to wszystko? Przecież funkcja europosła jest bardzo ważna i prestiżo-
wa. To nie jest zwykły radny gminny lub powiatowy, poseł RP, czy senator,
ale sam europoseł.

A co robi europoseł? Otóż zbiera na emeryturę! Poseł Parlamentu Euro-
pejskiego zarabia miesięcznie na rękę około 6,5tys Euro, czyli około 27 tys.
złotych. Za każdy dzień obecności (wystarczy podpisać listę) jest kolej-
ne 306 Euro. Do tego dochodzą diety przy wyjazdach w delegację i kilka gro-
szy na utrzymanie biur poselskich. W rezultacie może się tak zdarzyć, że eu-
roposeł otrzyma maksymalne zarobki, czyli równowartość około 70 tys. zło-
tych miesięcznie. Zatem w przyszłości mogą liczyć na pokaźną emeryturkę.
Dojść do niej można nawet jeszcze łatwiej. Wystarczy, że „przesiedzą” w par-
lamencie dwie kadencje, czyli około 10 lat i już mają zagwarantowane!
świadczenia w wysokości około 11 tys. złotych miesięcznie. Fajna ka-
sa…prawda?

W sumie to nawet trochę się im nie dziwię, bo w Polsce o godną eme-
ryturę nie jest łatwo.

PIOTR KURZYNA

FELIETON

Euroemeryt

reklama

reklama

reklama
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��� DAM PRACĘ

• – potrzebny pracownik do wykańczania mieszkań i domów. Mile wi-

dziane prawo jazdy. Dzwonić po 20.00 tel. 697 667 464

• spedytor międzynarodowy – Firma transportowo – spedycyjna.

Wymagania: komunikatywna znajomość języka angielskiego i nie-

mieckiego. Gwarantujemy stałą pracę i wysokie wynagrodzenie.

CV na: profilgornik@poczta.onet.pl lub

ul. Kościuszki 16 / 1, Wałcz. Tel. 509159549

• Specjalista ds. handlu i relacji z klientami, Return Sp. z o.o. zajmują-

ca się obsługą wierzytelności w związku z dynamicznym rozwojem po-

szukuje kandydatów do pracy, Główne zadania to aktywne pozyskiwa-

nie klientów na obsługę wierzytelności; Preferowane osoby, które po-

siadają roczne doświadczenie w pracy z klientem bezpośrednim, kon-

takt: Return sp. z o. o. ul. Bydgoska 73 78-600 Wałcz

• Doradca Klienta – Reiffeisen Polbank – placówka Wałcz, wymaga-

ne wykształcenie wyższe lub w trakcie studiów,

• Menadżer Oddziału – Skok Wesoła/ placówka Wałcz lub Szczeci-

nek, wiecej informacji www.skokwesola.pl/rekrutacja

• spedytor międzynarodowy Firma transportowo – spedycyjna poszu-

kuje dobrego pracownika. Wymagania: mile widziane wyższe wykształ-

cenie, komunikatywna znajomość języka niemieckiego; znajomość pa-

kietu MS Office. Zainteresowani ofertą proszeni są o przesłanie CV

na adres mailowy: spedycjawalcz@wp.pl. 

• Opiekunki osób starszych – zatrudniamy w Wałczu do legalnej pracy

w Niemczech. Promedica24 zaprasza do mobilnego biura na Placu

Wolności, 10 maja godz. 9-15.00, Dzwoń: 666 096 758

praca w Holandi – tel. 67 258 41 08

• Grafik i programista php. Praca przy tworzeniu stron www. Zaintereso-

wanych zapraszamy do kontaktu na biuro@e-hermer.pl

• Opiekunek Osób Starszych. praca w Niemczech. Gwarantowane le-

galne zatrudnienie i atrakcyjne zarobki. Wymagana znajomość j. nie-

mieckiego oraz doświadczenie w opiece nad osobami starszymi. Kon-

takt: 503 102 635 e-mail: a.wlodarczyk@interkadra.pl

• Konstruktor Elektryk, wykształcenie wyższe techniczne lub średnie,

znajomość zagadnień automatyki i mechaniki przemysłowej/ praca

w Wałczu – firma PowerTech

• Handlowiec – Ogólnopolska sieć hurtowni elektrotechnicznych po-

szukuje kandydatów z Wałcza i okolic.

Oczekujemy wykształcenia elektrycznego lub doświadczenia w hurtow-

ni elektrotechnicznej. Oferujemy stabilne zatrudnienie na umowę o pra-

cę.

Kontakt: praca.pila@alfaelektro.com.pl

• Zostań Konsultantką/tem Mariza. Zawsze otrzymasz rabat 30%,

Zapisz się już dziś: www.mariza-kosmetyki.com.pl tel. 514554229

po 15.

• asystent/asystentka działu handlowgo – cv i list motywacyjny prosi-

my kierować na adres mgn@mgn.com.pl lub praca@mgn.pra-

ca.com.pl

• operator przewijarki – cv i list motywacyjny prosimy kierować na ad-

res mgn@mgn.com.pl lub praca@mgn.praca.com.pl

• Diagnosta samochodowy, pełny etat, Wałcz, wykształcenie wyższe

techniczne, lub średnie techniczne, mile widziane wykształcenie związa-

ne z samochodami. Kontakt: 601339223

• sprzedawca sklep z pokrowcami i akcesoriami samochodowymi

– Wałcz, kontakt 604 430 872

• brygadzista – szczegóły na stronie www.aroma.net.pl

• ksiegowy, Zakład Rowerowy Romet Wałcz, kontakt. zarzad@romet-

-walcz.pl

• opiekunki do dzieci. Firma Szkoleniowa zatrudni Praca popołu-

dniami w czasie trwania zajęć dla rodziców.

Wymagania:

– wykształcenie pedagogiczne lub psychologiczne

– udokumentowana praktyka w opiece nad dziećmi/ grupą dzieci

– 2 lata doświadczenia w pracy pedagoga w ciągu ostatnich 5 lat.

Tel. 570 997 757

• Tokarz-Frezer z doświadczeniem – Wałcz, tel. 501 539 054

• Asystent Dyrektora Technicznego – praca Wałcz – firma Power Tech

• Nauczycielka do pracy w przedszkolu – Niepubliczne przedszkole „Plu-

szakowa Radość”, ul. Jana XXIII 15 – 78-600 Wałcz

• Doradca Terenowy – KRUK SA, Wałcz, Kolobrzeg, Koszalin informacje

ofirmie znajdziesz nanaszej stronie kwww. kruksa. pl.

• Obsługa portali internetowych i przyjmowanie zamówień. Poszukuję

osobę znającą język czeski lub słowacki. Kontakt 600 588 666

• Specjalista ds. Sprzedaży, Wałcz – MGN Aplikacje (CV ze zdjęciem,

list motywacyjny) z zaznaczeniem miejsca „MGN Wrocław” lub „MGN

Wałcz” prosimy przesyłać do siedziby firmy w Wałczu

• Kierowca/katB. Firma transportowo-spedycyjna zatrudni kierowcę

kat. B na transport międzynarodowy,

samochód do 3,5 tony.

CV na: profilgornik@poczta.onet.pl lub

ul. Kościuszki 16 / 1, Wałcz. Tel. 67 250 05 90.

• Programista, grafik - zatrudnię oferty biuro@e-hermer.pl

• Konsultantka Oriflame: dorobisz, zarobisz. Wyślij sms na numer 603

959 031 z imieniem i nazwiskiem.Oddzwonimy

Szanowna Redakcjo,
Na lamach Waszej gazety chciałabym

pochwalić wałecką Policję. Jak zwykle
po długich weekendach Wałcz jest zakorko-
wany. Każdy kierowca omija nasze miasto
lub tez siarczyście klnie, stojąc godzinami
w korkach. Tym razem nasza policja stanęła

na wysokości zadania i na skrzyżowaniu
przy Nadleśnictwie kierowała ruchem dro-
gowym. To był bardzo dobry pomysł! Ko-
rek samochodów oczywiście był, ale ruch
odbywał sie płynnie i nie czekało się w nich
długimi godzinami.

Dziękuję za świetne rozwiązanie i uła-

twienie kierowcom, jak i mieszkańcom mia-
sta przemieszczania sie w jego obrębie!
Mam nadzieję, że podobnych rozwiązań do-
czekamy się przy kolejnych długich week-
endach.

Pozdrawiam
mieszkanka Wałcza

90gr za słowo (zgłoszenia osobiście
w redakcji) Zapraszamy do redakcji
Extra Wałcz, ul. Bankowa 2, 78-600

Wałcz. 
lokale, nieruchomości:
• sprzedam działkę rolną w Przybkowie o
powierzchni 3000m2 z możliwością
wydzielenia na działki budowlane.
Posiadam zapewnienia na prąd i wodę. Tel.
698 086 724 
• Do wynajęcia powierzchnie handlową do
70 m2, ul. Kilińszczaków. Atrakcyjna cena
507 444 419
• Sprzedam działkę Nr 259/8 w Wałczu na
osiedlu Stefana Batorego 781m2 cena 
• za 1m2 = 102 zł  Tel. 667 060 307 
• Sprzedam działkę o pow.1191 m2 w
Grudnie ( Gmina Rogoźno, Pow. Obornicki )
cena 60.000 zł .Tel 667 060 307
• Sprzedam dom w Dobinie lub zamienię
na mieszkanie w Wałczu tel. 608 789 271
• Wynajem mieszkania – kawalerki 34m2
po remoncie częściowo umeblowane ul.
Robotnicza 700 zł / m-c tel. 691 979 069
• Zamienię mieszkanie 40 m2 na większe
na parterze ( z dopłatą ) tel. 607 871 650
• Do wynajęcia pomieszczenie na usługi
fryzjerskie przy salonie kosmetycznym.
Atrakcyjna cena tel. 608 073 899
• Sprzedam mieszkanie 2-pokojowe na
osiedlu Tysiąclecia. Tel. 696 265 308
• Okazja! Sprzedam działkę budowlaną z
mediami w Ostrowcu 95 PLN  m2 tel. 607
183 476
• Umeblowany pokój do wynajęcia  tel.693
080 752
• Sprzedam mieszkanie 40m2 tel. 721
032 915
• Sprzedam mieszkanie 3-pokojowe 58
m2 w Wałczu  tel. 668 212 359
usługi:
• Kompleksowe usługi remontowo –
budowlane tel. 500 414 183
• Budownictwo pod klucz, remonty, dachy,
polbruk. Adaptacje poddaszy, szybko,
solidnie. Tel. 533 131 095
różne:
• Szybka pożyczka również dla osób z
zajęciami komorniczymi, dochodami z
MOPS, zasiłkami i alimentami 600 840 600
lub 600 348 643.
• Potrzebny pracownik do wykańczania
mieszkań i domów mile widziane prawo
jazdy. Dzwonić po 20.00,  tel. 697 667 464
• Duży wybór Pianin dobrych marek
zachodnich za przystępną cenę z gwarancją,
transportem i strojeniem. Tel. 604 569 342
• Rencista z umiarkowanym stopniem
niepełnosprawności podejmie pracę tel.
724 505 725 
• Zaopiekuję się dzieckiem tel. 721 032
915
• Sprzedam perkusję SONOR, kompletna z
futerałami blachy paiste + komplet
naciągów tel. 697 480 250
Regulamin związany z
wysyłaniem drobnych ogłoszeń,
znajduje się w redakcji oraz
umieszczony jest na stronie
internetowej www.extra-walcz.pl

reklama

List do redakcji

Policja doceniona

Kapryśna pogoda nie zdołała zepsuć
zabawy uczestnikom wałeckiej ma-
jówki 2 maja na placu Wolności.
Atrakcji przygotowano bez liku, bo
i okazja do świętowania była potrój-
na: 5. urodziny „Majtków Bosma-
na”, 10. urodziny grupy „Skandi” i ju-
bileusz 10-lecia wstąpienia Polski
do Unii Europejskiej. 

Niestety zainteresowanie przeglądem
amatorskich zespołów muzycznych nie
było zbyt duże. Zaprezentowali się
uczniowie szkoły „Casio” oraz niespo-
dzianka – fantastyczny chór 

„Men 4 Christ”, który zaprosił
do wspólnego tańca i śpiewu zmarzniętą
publiczność. Około 14.00 sprzed Wałec-
kiego Centrum Kultury na plac Wolności
przemaszerował barwny korowód prowa-
dzony przez szczudlarzy i eskortowany
przez wałeckich policjantów. 

W I Wałeckim Konkursie Piosenki
Żeglarskiej i Turystycznej wystąpiło 10
podmiotów wykonawczych, w większości
zespołów, czyli w sumie około 40 osób.
Dwa równorzędne pierwsze miejsca zaję-
li II Harcerska Drużyna Wodna „Złota
Szekla” oraz zespół z SP 4 w składzie: Łu-
kasz Budzynowski, Martyna Frątczak
i Kasia Barwińska. Pozostali uczestnicy
również otrzymali wyróżnienia i nagrody. 

Na scenie można też było oglądać ta-
neczne popisy grupy „Skandi”, która ob-
chodzi w tym roku 10. urodziny. Majów-
ka była okazją do pochwalenia się liczny-
mi sukcesami zespołu prowadzonego
przez Izę Browarską, obejrzenia starych

zdjęć, pucharów i medali. 
– Pomysł na stworzenie „Skandi” naro-

dził się spontanicznie, jak większość do-
brych inicjatyw. Na pierwszy nabór przy-
szło aż 70 osób, co przerosło nasze najśmiel-
sze oczekiwania. Świadczy to o tym, że taka
grupa była w Wałczu potrzebna. Teraz nie
jestem w stanie zliczyć ile osób przez te lata
u nas tańczyło – opowiada I. Browarska.
– Co ciekawe, jesteśmy chyba najbiedniej-
szą grupą w Wałczu. Trwamy, bo sprawia
nam to ogromną frajdę, pomagają nam też
rodzice, nauczyciele i dyrektorzy szkół. Nie
jesteśmy związani z jedną konkretną szkołą
i instytucją, zależy nam na tym, żeby objąć
jak największą liczbę dzieciaków. Jeździmy
na różne turnieje, pokazujemy się, widzimy

bogactwo innych grup i stwierdzamy, że…
jesteśmy po prostu najfajniejsze. 

Nie sposób się z tym nie zgodzić. Ju-
bileuszowy występ – jak zresztą wszyst-
kie pozostałe – został przez publiczność
nagrodzony gorącymi brawami. 

Swoje święto obchodził też wałecki
zespół pieśni żeglarskiej „Majtki Bosma-
na”, który z okazji piątych urodzin wydał
swoją pierwszą płytę „Odbijamy?”. Udało
nam się zaobserwować, że schodziła jak
świeże bułeczki. Naprawdę warto zainwe-
stować 20 złotych w kupno, bo – nieza-
leżnie od całej sympatii do Majtków
– musimy obiektywnie stwierdzić, że jest
po prostu fantastyczna. 

Punktem kulminacyjnym majówki

były piąte urodziny „Majtków Bosmana”,
czyli I Wałecki Festiwal Shantowy. Wystą-
piły grupy: „Może I My”, „Grupa Trzymają-
ca Ster”, a na deser sami jubilaci. Warto do-
dać, że w prezencie dla przyjaciół GTS na-
pisała piosenkę o Majtkach. Wśród innych
niespodzianek dla jubilatów była także zło-
ta płyta – dobra wróżba na przyszłość. 

Komu w tę paskudną pogodę nie
chciało się wychodzić z domu, mógł po-
słuchać relacji z imprezy na żywo w Radiu
dla Wałcza. 

Organizatorami imprezy byli: Stowa-
rzyszenie „Wałeckie Media Obywatel-
skie”, Urząd Miasta w Wałczu i pub „Pi-
wiarnia Warecka”. ZB

Majówka z jubileuszami
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Po ponad dwóch miesiącach od wy-
dania wyroku sędzia Sądu Rejonowe-
go w Wałczu Małgorzata Dering przy-
gotowała pisemne uzasadnienie wy-
roku w sprawie burmistrz Bogusławy
Towalewskiej, dyrektora ZSM nr 2 Ro-
berta Tobiasza, byłych i obecnych
pracowników ratusza oraz instytucji
jemu podległych. Oskarżyciele – pro-
kuratorzy Prokuratury Rejonowej
w Drawsku Pomorskim zdecydowali
się złożyć apelację. 

Przypomnijmy, na ławie oskarżonych
zasiadło siedem osób (B. Towalewska, R.
Tobiasz, Ewelina P., Magdalena S.-Z., Mie-
czysław Ch., Janusz S. i Danuta B. – pełne

dane podajemy za zgodą zainteresowa-
nych). Sprawa dotyczyła odbioru inwesty-
cji „Otwarte strefy boisk i rekreacji”, której
inwestorem była gmina miejska Wałcza,
a głównym wykonawcą firma „Unipol”,
przy realizacji prac posiłkująca się podwy-
konawcami z terenu powiatu. Zarzuty po-
stawione przez drawskich prokuratorów
dotyczyły m.in. poświadczenia nieprawdy
w protokole końcowego odbioru inwesty-
cji, działanie na szkodę interesu publicz-
nego i prywatnego, przekroczenia upraw-
nień oraz zaniechania obowiązków. 

7 lutego zapadł korzystny dla oskarżo-
nych wyrok. Sąd albo uniewinnił, albo
umorzył postępowanie – żadna z zasiada-
jących w sądowych ławach osób nie zosta-

ła ukarana. Prokuratorzy domagali się jed-
nak ukarania oskarżonych. Dla Bogusławy
Towalewskiej zażądali kary 2 lat pozba-
wienia wolności w zawieszeniu na 5 lat,
od Mieczysława Ch. 1,5 roku w zawiesze-
niu na 3 lata, a dla pozostałych oskarżo-
nych po 10 miesięcy w zawieszeniu
na dwa lata. 

– Domagamy się skierowania sprawy
do ponownego rozpatrzenia, ponieważ
decyzja sądu nie odpowiada naszym
wnioskom. Kwestionujemy wyrok w cało-
ści – mówi prokurator rejonowy w Draw-
sku Pomorskim Wojciech Sadowski.
– Apelacja została złożona do Sądu Okrę-
gowego za pośrednictwem Sądu Rejono-
wego w Wałczu. Czekamy na decyzję. 

ZB

Jest apelacja

reklama

26 -28 kwietnia odbyły się bezpłatne
konsultacje logopedyczne pod ha-
słem „Dwa słowa na dwa lata, to...
o 270 za mało” zorganizowane przez
105. oddział Polskiego Towarzystwa
Dysleksji w Wałczu w ramach akcji
ogólnopolskiej, której inicjatorem
jest grupa logopedów z forum „Logo-
pedia- terapia zaburzeń mowy”. 

W badaniach wzięło udział piętnaścio-
ro dzieci z Wałcza, Piły, Witankowa i Prusi-
nowa. Trudno ocenić, czy to mało, czy du-

żo jak na pierwszy raz – mówią Irena Prus
i Justyna Krzyżanowska – logopedki, które
prowadziły konsultacje. – Ważne jest, że
ziarno zostało zasiane. Rodzice mogli prze-
konać się, iż warto jak najwcześniej zadbać
o jedną z najważniejszych umiejętności, ja-
ką jest mowa, upewnić się, że rozwój mowy
ich dzieci przebiega prawidłowo, otrzymać
zestaw ćwiczeń usprawniających aparat
mowy lub uzyskać porady, jak zapobiegać
wadom wymowy. 

Cieszy fakt, że akcją zainteresowali się

nie tylko rodzice. W konsultacjach uczest-
niczyło również dwoje dzieci pod opieką
pracownika socjalnego z MOPS w Wał-
czu. 

– Już dziś możemy zapewnić, że ak-
cja będzie odbywała się cyklicznie – za-
pewnia Marta Skrzypczak-Wojtanek,
przewodnicząca PTD w Wałczu.

Organizatorzy dziękują dyrektorom
Zespołu Szkół Miejskich nr 1 w Wałczu
i Szkoły Podstawowej w Witankowie
za udostępnienie miejsca do przeprowa-
dzenia konsultacji. Krystyna Skrzypczak,
rzecznik prasowy 105 oddziału PTD

Pierwsze koty za płoty
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Rycerskie manewry

W dawnej żwirowni w Strącznie mię-
dzy 2 a 4 maja odbyły się X Manewry
Chorągwi Pomorskiej. Ich organizato-
rami byli członkowie Bractwa Rycerzy
Bezimiennych – Drużyny Wojów Gro-
du Wałcz, wchodzącego w skład cho-
rągwi.

W spotkaniu uczestniczyło 70 osób
m.in. z Białogardu, Szczecina, Złotowa, Piły,
Świnoujścia i oczywiście z Wałcza. Mimo
niesprzyjającej pogody spali w namiotach,
a największe zmarzluchy ulokowały się
przy ognisku. W najtrudniejszej sytuacji by-
ły dzieci. Specjalnie dla nich przygotowano
ciepłe skóry, a w skrajnych przypadkach ma-
łoletni rycerze spali w… samochodach. 

– Manewry odbyły się w trzech odsło-
nach. Miały na celu przećwiczenie róż-
nych form działania zarówno zaczepnych,
jak i obronnych średniowiecznych oddzia-
łów zbrojnych, wzmocnienie hartu ducha,
współpracy między drużynami i dyscypli-

ny – opowiada Robert Kraszczuk z Brac-
twa Rycerzy Bezimiennych – Drużyny
Wojów Grodu Wałcz. – Uczestnicy po-
dzieleni na dwa oddziały zdobywali flagi
ukryte na umówionym terenie. Ostrzeli-
wani przez łuczników zdobywali i bronili

miejsc obronnych, urządzono podchody
i zasadzki. Trzeba było nie dać się podejść. 

Na zakończenie manewrów – ku
wielkiej radości współczesnych rycerzy
– odbyła się wspólna biesiada.

– Teren byłej żwirowni dzierżawimy
od gminy Wałcz. Mamy nadzieję, że
współpraca będzie nadal układała się tak
dobrze i dzierżawa zostanie przedłużona.
Mamy plan uatrakcyjnienia tego miejsca,
a na razie ustawiliśmy tam wieżę – cieszy
się R. Kraszczuk.

W tym roku BRB obchodzi jubile-
usz 10-lecia istnienia. Z tej okazji w naj-
bliższą niedzielę (11 maja) w Wałeckim
Centrum Kultury odbędzie się wystawa,
a potem przez cały tydzień lekcje żywej hi-
storii dla uczniów szkół z terenu powiatu
wałeckiego. OPRAC. ZB
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Wałecki oddział Federacji Konsumentów podaje
do wiadomości, że pojawiły się próby oszustwa za
pośrednictwem telefonów. Po podniesieniu
słuchawki telefonu stacjonarnego mogą usłyszeć
Państwo komunikat z taśmy, że firma Transcom
CMS Poland Sp. z o.o (lub Pocztylion Poland) prosi o
bardzo pilny kontakt i tu jest podany nr telefonu
zaczynający się od 71. O takiej samej treści są
wysyłane SMS-y. 

Radzę Państwu nie oddzwaniać, ponieważ może
się okazać, że jest to połączenie z abonentem z
zagranicy - przeważnie z krajów Afryki lub Azji.
Państwo się niczego nie dowiedzą, a za połączenie
trzeba będzie zapłacić.

MIECZYSŁAWA ŁUKASZEWICZ, PREZES WAŁECKIEGO

ODDZIAŁU FEDERACJI KONSUMENTÓW

UWAGA - to może być oszustwo!

Długoletni dyrektor 107 Szpitala
Wojskowego w Wałczu Janusz Na-
piórkowski poprosił przełożonych
o rozwiązanie umowy o pracę. Jak
mówi łączenie obowiązków lekarza
i dyrektora przestało sprawiać mu
satysfakcję. Teraz zamierza poświę-
cić się wyłącznie anestezjologii. 

Pożegnanie dyrektora odbyło się 30 kwietnia
w obecności m.in. szefa Inspektoratu Wojskowej
Służby Zdrowia generała Piotra Dzięgielewskiego
i współpracowników. 

– Z tą decyzją nosiłem się od dłuższego czasu,
jednak przełożeni nie chcieli przyjąć mojej rezygnacji.
Jest ona podyktowana wiekiem, stanem zdrowia
i trudnościami w łączeniu obowiązków lekarza i dy-
rektora – wyjawia Janusz Napiórkowski. – W dal-
szym ciągu będę anestezjologiem w naszym szpitalu. 

Do swoich największych sukcesów były już dy-
rektor zalicza m.in. pozyskanie ponad 5 milionów
z Unii Europejskiej na kupno nowoczesnego sprzę-
tu medycznego, sprawne połączenie szpitali, które
– w jego opinii – nie odbiło się ani na pacjentach,

ani na pracownikach. Mówiąc o sukcesach, Janusz
Napiórkowski wylicza także: systematyczną wy-
mianę sprzętu, remonty szpitalnych pomieszczeń,
kupno dwóch nowych wind, a także dobrą współ-
pracę ze Starostwem, kierownictwem, ordynatora-
mi i personelem, a ponadto uzyskanie dotacji z Pań-
stwowego Funduszu Rehabilitacji Osób Niepełno-
sprawnych. 

– Ciężko jest mi oceniać własną pracę. Tak na-
prawdę powinni to za mnie zrobić inni – upierał się
w rozmowie z nami J. Napiórkowski. – Skoro mowa
o sukcesach, nie wypada mi nie wymienić najwięk-
szej mojej porażki, a jest nią nieuzyskanie dotacji
na budowę nowego bloku operacyjnego i oddziału
anestezjologii. Planowałem to od dwóch lat i wiąza-
łem z tym ogromne nadzieje dla naszego szpitala. Nie
udało się i bardzo tego żałuję. 

Były już dyrektor uważa, że kondycja 107 Szpita-
la Wojskowego w Wałczu (na tle innych placówek)
nie jest najgorsza. Obowiązki szefa placówki (do cza-
su rozstrzygnięcia konkursu) pełni teraz Marek Kor-
net. 

Warto dodać, że we wrześniu Janusz Napiórkow-
ski obchodziłby rekordowy jubileusz 19-lecia pracy
na stanowisko dyrektora szpitala wojskowego. 

ZB

Pożegnanie dyrektora
Czy dzięki nowemu systemowi w ISE będzie-

my płacić mniejsze rachunki za prąd? W mediach po-
jawiają się takie zapowiedzi, ale trzeba podejść do te-
go z dystansem. Sama wymiana licznika na pewno
nie sprawi, że następnego miesiąca otrzymamy
mniejszy rachunek.

Da nam to jednak możliwość bieżącego śledze-
nia zużycia energii, np. za pomocą przeglądarki inter-
netowej lub aplikacji na smartfon i bardziej świado-
mego kształtowania swojego profilu zużycia energii,
co będzie miało również pozytywny wpływ na środo-

wisko naturalne.
Doświadczenia Federacji Konsumentów oraz na-

szych partnerów europejskich w prowadzonej eduka-
cji konsumentów o inteligentnych sieciach energe-
tycznych wskazują na to, że działania edukacyjne
przekładają się na bardziej świadome uczestnictwo
w rynku energetycznym. Zaawansowana technologia
to jednocześnie konieczność jej przyswojenia i należy-
tego wykorzystania.

Na koniec kilka rad w zakresie wdrażania ISE.
– Licznik nie jest własnością konsumenta i dlate-

go za jego wymianę nie płacimy oraz nie ponosimy
żadnych innych kosztów,

– do prawidłowego funkcjonowania inteligent-
nego licznika nie jest nam absolutnie nic potrzebne,

– wszelkiej maści domokrążcom, przedstawicie-
lom firm, akwizytorom, mówimy stanowcze NIE
i niczego nie kupujemy,

– wszelkie próby wymuszania zakupu „urzą-
dzeń” niby to potrzebnych przy montażu inteligent-
nego licznika zgłaszajmy organom ścigania.

Wszystkich zainteresowanych tematem inteli-
gentnych sieci zapraszam do biura oddziału FK
przy ul. Okulickiego 22 w środy w godz. 14.00-
17.30

MIECZYSŁAWA ŁUKASZEWICZ, PREZES WAŁECKIEGO OD-

DZIAŁU FEDERACJI KONSUMENTÓW

Inteligentne sieci energetyczne - c.d.
KĄCIK KONSUMENTA

OGŁOSZENIE 
O PRZETARGU USTNYM NIEOGRANICZONYM 

Burmistrz Miasta Wałcz informuje, że na tablicy ogłoszeń w siedzibie Urzędu Miasta Wałcz
przy Placu Wolności 1 oraz na stronie internetowej Urzędu Miasta Wałcz www.walcz.pl
i www.bip.walcz.pl w zakładce sprzedaż/dzierżawa nieruchomości – przetargi na dzierżawę nierucho-
mości zostało podane do publicznej wiadomości pełne ogłoszenie o pierwszym ustnym przetargu nie-
ograniczonym na dzierżawę nieruchomości gminnej gruntowej – części działki nr geod. 4848/1 o po-
wierzchni ogółem 150 m2, położonej w Wałczu w atrakcyjnym miejscu przy ul. Bydgoskiej obok plaży
miejskiej pod lokalizację obiektu handlowego (obiekt kawiarniano-gastronomiczno-restauracyjny) z ka-
wiarnią letnią (ogródkiem letnim) przyległą do w/w obiektu handlowego na następujących warunkach:

część działki nr geod. 4848/1 o powierzchni ogółem 20 m2, na postawienie obiektu handlowego
nietrwale związanego z gruntem,

część działki nr geod. 4848/1 o powierzchni ogółem 130 m2, przeznaczonej na kawiarnię letnią.
Nieruchomość przeznaczona jest do wydzierżawienia w drodze przetargu ustnego nieograniczone-

go. Wywoławcza stawka czynszu dzierżawnego wynosi:
za teren przeznaczony pod obiekt handlowy 10,31 zł/m2 – miesięcznie, 
tj.: 20 m2 x 10,31 zł/m2 = 206,20 zł., miesięcznie,

za teren przeznaczony na kawiarnię letnią 9,20 zł/m2 – miesięcznie, 
tj.: 130 m2 x 9,20 zł/m2 = 1 196,00 zł., miesięcznie,
Łączna stawka wywoławcza za czynsz dzierżawny miesięczny wynosi: 1 402,20 zł., 

wadium wynosi 20 % stawki czynszu dzierżawnego tj.: 280,44 zł., i płatne jest gotówką, ustalona
kwota wadium musi znaleźć się w kasie lub na koncie Urzędu Miasta
Nr 38124037121111000043636633 PKO S.A. I O/Wałcz najpóźniej dnia 19 maja 2014 r.,

postąpienie nie może być niższe niż 1 % stawki czynszu tj.: 14,02 zł, o wysokości postąpienia decy-
dują uczestnicy przetargu.

Dla nieruchomości prowadzona jest Księga Wieczysta Nr KO1W/00037051/4 w Sądzie Rejono-
wym w Wałczu, nieruchomość jest wolna od obciążeń.

Umowa dzierżawy zostanie zawarta w terminie do 18 dni od daty przeprowadzenia przetargu, o ile
nie zajdą inne okoliczności. 

Obiekt handlowy musi być postawiony zgodnie z przepisami prawa budowlanego tj.: zgodnie z usta-
wą z dnia 7 lipca 1994 r. (Dz. U. z 2013 r., poz. 1409 ze zmianami) i po dokonaniu niezbędnych uzgod-
nień. Więcej informacji można uzyskać w Starostwie Powiatowym w Wałczu w zakresie lokalizacji tym-
czasowego obiektu handlowego. Sprawa możliwość podłączenia się do mediów dla planowanego obiek-
tu handlowego, będzie leżała po stronie dzierżawcy.

Przetarg odbędzie się dnia 22 maja 2014r. w siedzibie Urzędu Miasta Wałcz – Pl.
Wolności 1, pok. Nr 11, o godzinie 10: 00. 

Ważne informacje dodatkowe dotyczące nieruchomości i przetargu można uzyskać na stronie in-
ternetowej Urzędu Miasta Wałcz www.walcz.pl i www.bip.walcz.pl i w Wydziale Gospodarki Nierucho-
mościami pokój Nr 114 lub telefonicznie Nr 067 – 258 44 71 w. 55.

GMINA MIEJSKA WAŁCZ
Plac Wolności 1, 78-600 Wałcz
tel.: +48 67 258 4471 fax 67 258 26 18
www.walcz.pl walcz@um.pl
NIP: 765-160 -28-96 REGON: 570791483
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Wczoraj i dziś...

Drodzy czytelnicy. Jeśli macie ciekawe zdjęcia, które ukazują nam jak było kiedyś, to zachecamy Was do wysyłania ich na adres extrawalcz@gmail.com Najciekawsze z nich mogą
pojawić się na łamach naszego tygodnika. Poszukajcie w szufladach oraz w albumach.  

Zawodniczki UKS „Libero”
zdobyły srebro podczas mi-
strzostw Polski młodziczek
w piłce siatkowej. Sam
awans do był już wielkim suk-
cesem, dlatego medal cieszy
jeszcze bardziej. Kilka repre-
zentantek „Libero” otrzymało
ponadto nagrody indywidual-
ne. 

Turniej odbywał się między 2 a 4 ma-
ja w Tarnowie Podgórnym. Podopieczne
Krystyny Filipiak po zdobyciu złotych
medali w województwie zachodniopo-
morskim musiały przejść przez rozgrywki
ćwierćfinałowe i półfinałowe, aby zdobyć
awans do upragnionego finału. W drodze
losowania znalazły się w grupie z „Pała-
cem” Bydgoszcz, „Spartą” Kraków
i „Ósemką” Siedlce. W pierwszym dniu
zawodów wałczanki pokonały po 2: 0 ze-
społy z Siedlec i Krakowa, zapewniając so-

bie awans do finałowej czwórki. W sobotę
w meczu z Bydgoszczą miały dwie piłki
meczowe, ale w rezultacie uległy bydgosz-
czankom 1: 2.

– W tym momencie myślałyśmy, że
zostanie nam walczyć o brąz, bo musiały-
śmy rozegrać mecz półfinałowy z fawory-
tem turnieju – „Rosario” Lubowidz, z któ-
rym przegrałyśmy w półfinałach – relacjo-
nuje Krystyna Filipiak. – Jednak postano-
wiłyśmy zagrać o wejście do finału na peł-
nym ryzyku: mocną zagrywką i atakiem
z każdej możliwej piłki. Nie miałyśmy nic
do stracenia, nie miałyśmy presji, że coś
musimy. Moje dziewczyny wykonywały
z determinacją kolejne zadania i grały
wspaniale. Zagrały mecz życia i dokonały
rzeczy niemal niemożliwej, pokonując fa-
worytki 2: 1.

W finale wałczanki spotkały się po-
nownie z reprezentantkami Bydgoszczy.
Pierwszy set przegrały po wyrównanej
walce 24: 26. W drugim secie prowadzi-
ły 24: 21. Jednak brak koncentracji i pod-
jęcia ryzyka przechyliło szalę zwycięstwa
dla Bydgoszczy. 

– Chyba za dużo sił kosztował nas
mecz półfinałowy, dziewczyny miały jak-
by mniej powietrza i energii, ale na pewno
nie zabrakło im chęci i serca. Walczyły

z ogromnym zaangażowaniem do końca
mistrzostw – zapewnia trenerka. – Był to
mecz walki, zaangażowania i gry w siat-
kówkę na bardzo dobrym poziomie spor-
towym. Atmosfera była wspaniała, pełna
emocji i zwrotów akcji. 

Uroczystość zakończenia mistrzostw
miała elegancką oprawę. Wręczono meda-
le, puchary, nagrody finansowe dla meda-
listek oraz wyróżnienia indywidualne.
Z UKS „Libero” nagrodę dla najlepszej roz-
grywającej turnieju otrzymała Wiktoria
Orelik, a dla najlepszej przyjmującej – Zu-
zanna Szperlak. Obie dziewczęta są pierw-
szoklasistkami. W pierwszym wygranym
meczu statuetkę NVP meczu otrzymała
Natalia Kibitlewska, w drugim Zuzanna
Szperlak, a w trzecim Wiktoria Orelik. 

– Chciałabym podziękować moim
zawodniczkom za ciężką pracę, wytrwa-
łość, konsekwencję, serce do trenowania
oraz za to, że mi zaufały i dały się popro-
wadzić do tak wielkiego sukcesu. Jestem
z nich dumna i muszę powiedzieć, że
wielką przyjemnością jest praca z takim
zespołem. Dziękuję również rodzicom,
którzy nas wspierają i są z nami na dobre
i na złe – mówi K. Filipiak. – Słowa po-
dziękowania kieruję do dyrekcji i grona
pedagogicznego Gimnazjum nr 1 w Wał-
czu, gdzie mamy stworzone wzorcowe
warunki do treningu i edukacji oraz
do Władz Urzędu Miasta za wspieranie
naszej siatkarskiej działalności. Stworze-
nie Siatkarskiego Ośrodka Szkolnego
w naszej szkole oraz klas sportowych
w Szkole Podstawowej nr 4 w Wałczu da-
je wymierne efekty sportowe oraz eduka-
cyjne, bo klasy siatkarskie osiągają naj-
wyższe wyniki w nauczaniu w obu szko-
łach. Dziękujemy także sponsorom, kibi-
com i sympatykom siatkówki za wspar-
cie, każde życzliwe słowo i wiarę w nasze
możliwości. Uważam, że nasze srebrne
medale są zasługą wszystkich instytucji
i ludzi, którzy wspierają wałecką siatków-
kę. Wszyscy możemy być dumni z tego
sukcesu.

Serdecznie gratulujemy!
OPRAC. PK

Człopa

Medalowe „Libero”
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Poseł Paweł Suski zaprosił do Wał-
cza profesora nauk ekonomicznych
Dariusza Rosatiego, byłego mini-
stra spraw zagranicznych, posła
i kandydata do kolejnej kadencji
w Europarlamencie. Spotkanie
z politykiem odbyło się 30 kwietnia
w Wałeckim Centrum Kultury. 

Na początku gość pogratulował zebranym
w sali widowiskowej „posiadania” takiego posła.
O Pawle Suskim mówił, że jest aktywny, wpływowy
i powszechnie lubiany. W swoim wystąpieniu D.
Rosati nie pominął także uroków Wałcza, bo miał
okazję (po raz kolejny) wcześniej miasto zwiedzić.
Zdradził nawet, że chętnie by się tu przeprowadził.
Po tych uprzejmościach, profesor przeszedł do me-
ritum. Rozpoczął od tego dlaczego wybory do Par-
lamentu Europejskiego są tak ważne. 

– W Europarlamencie stanowi się ponad poło-

wę prawa obowiązującego w Polsce. Dotyczy to
przede wszystkim szeroko pojętej sfery działalności
gospodarczej, transportu, ochrony środowiska.
Chociażby z tego powodu ludzie, którzy podejmu-
ją lub mają w Państwa imieniu podejmować takie
decyzje, powinni wiedzieć, co robią – przekony-
wał. – Drugim ważnym akcentem wyborów do PE
jest fakt, że obecnie wspólnota europejska jest
na zakręcie swojej historii. Po kilku latach kryzysu
zaczynamy obserwować tendencje odśrodkowe.
W niektórych krajach zaczynaj być widoczne obja-
wy egoizmu narodowego. Wyraża się to postulata-
mi, aby uszczelniać, a nawet zamykać granice,
utrudniać przepływ ludzi wewnątrz wspólnoty,
aby ograniczać przepływ środków finansowych
do krajów, które znajdują się na niższym poziomie
rozwoju gospodarczego. 

D. Rosati mówił wprost, że to godzi w ideę so-
lidarności i z takim podejściem się nie zgadza. Po-
dał tu przykład Polski, która bez środków unijnych
nie mogłaby się tak mocno rozwinąć. Profesor chęt-
nie odpowiadał na pytania słuchaczy, przekonał ich
też, że problemy powiatu i całego województwa nie
są mu obce. Niestety spotkanie postanowił zepsuć
były kandydat na burmistrza Wałcza Artur Gło-
wacki, który odpowiadał na pytania kierowane
do profesora, przerywał mu co chwilę, by na przy-
kład wyliczać członków swojej rodziny, którzy zde-
cydowali się wyjechać z Polski. Zarówno organiza-
tor spotkania – poseł P. Suski, jak i jego gość wyka-
zali się ogromną cierpliwością, czego nie można po-
wiedzieć o innych uczestnikach debaty. 

ZB

Anna Góralska – pięściarka wałeckiej
„Korony” sprawiła ogromną niespo-
dziankę podczas odbywających się
w stolicy kobiecego boksu – Grudzią-
dzu XIII Mistrzostw Polski Juniorek,
zdobywając tytuł mistrzyni kraju w wa-
dze piórkowej.

A. Góralska nie miała łatwego zadania, gdyż przy-
szło jej walczyć w najsilniej obsadzonej wadze tych
mistrzostw. Kategoria piórkowa w tym roku zgroma-
dziła, aż trzy mistrzynie Polski z ubiegłych lat, uczest-
niczki mistrzostw Europy oraz aktualne reprezen-
tantki kraju. W walce ćwierćfinałowej zmierzyła się
z zawodniczką „Polonii” Świdnica, dwukrotną meda-
listką mistrzostw Polski Katarzyną Major. Od samego
początku silniejsza fizycznie przeciwniczka rzuciła
się do ataku. Jednak wałczanka obronną ręką wycho-
dziła z opresji, celnie kontrując przez cały pojedynek.
W trzeciej rundzie uzyskała już bardzo wyraźną prze-
wagę. Sędziowie nie mieli wątpliwości, kto był lepszy,
jednogłośnie przyznając zwycięstwo wałczance.
W półfinale poprzeczka zawisła jeszcze wyżej, gdzie
czekała bardzo utytułowana zawodniczka „Skorpio-
na” Szczecin, jedna z faworytek tej wagi – Mirela Bal-
cerzak. Pomimo kiepskiego początku i zbyt zacho-
wawczej pierwszej rundy ze strony pięściarki „Koro-
ny”, w drugiej szala zwycięstwa zaczęła przechylać się
na korzyść wałczanki. W końcu sędziowie ogłosili
werdykt 3-0 dla Anny Góralskiej. W finale czekała ko-
lejna zawodniczka – Paulina Gut. Reprezentantka
„Czarnych” Słupsk w zeszłym roku zdobyła złoty me-
dal ogólnopolskiej olimpiady młodzieży, w związku
z tym była faworytką walki finałowej. Nie miało to
jednak wpływu na postawę wałczanki, która od po-
czątku zaczęła bardzo narzucać swój styl. Zawodnicz-
ka „Korony” wygrała pierwszą rundę i nadawała tem-

po pojedynku. Mimo to walka była bardzo wyrówna-
na, a słupszczanka ani na chwilę nie odpuszczała. Sę-
dziowie uznali wyższość Anny Góralskiej, która stała
się w ten sposób prawdziwą rewelacją XIII Mi-
strzostw Polski Juniorek. Pokonując trzy wyżej noto-
wane, została Mistrzynią Polski 2014 roku.

Za ten sukces należą się słowa podziękowania
dyrektorowi COS Wałcz Łukaszowi Grocholskiemu
oraz władzom miasta, gminy i powiatu. 

OPRAC. PK

Spotkanie 
z profesorem

Góralska mistrzynią Polski

W ubiegłym tygodniu garnizon Miro-
sławiec odwiedził Sekretarz Stanu w Mini-
sterstwie Obrony Narodowej Czesław
Mroczek. Przyjechał z wizytą roboczą do-
tyczącą przyspieszenia programu zakupu
bezzałogowych samolotów, w tym opera-
cyjno-taktycznych typu „Male”. Dla Miro-
sławca i Powiatu Wałeckiego to wielka
chwila. Spełnia się nasz sen o świetności
mirosławieckiej bazy. 

Jeszcze w 2009 r. będąc, podobnie jak
Czesław Mroczek posłem i członkiem Sej-
mowej Komisji Obrony Narodowej,
w ostrych słowach spieraliśmy się ze śp.
gen. Andrzejem Błasikiem, Dowódcą Sił
Powietrznych na temat likwidacji 12 Bazy
w Mirosławcu. Generał nas nie słuchał, ale
już wtedy mówiło się, że bazę w Mirosław-
cu czeka inna przyszłość. Jednostka zosta-
ła przeformowana, jakże trudno było spo-
tykać się i rozmawiać z mieszkańcami Mi-
rosławca w kampanii samorządowej
w 2010 r. i parlamentarnej w 2011 r. Mó-
wiłem wtedy, że zrobię wszystko, aby lot-
nisko w Mirosławcu nie było tylko zapaso-
wym dla potrzeb NATO. Zapewniałem,
że garnizon Mirosławiec czeka świetlana
przyszłość. Myślę, że wtedy nikt mi nie
wierzył, tak jak dziś niewielu wierzy, że

Wałcz będzie miał wkrótce obwodnicę.
Jednakże obietnice stają się faktami. Pol-
ska naprawdę zmienia się na naszych
oczach. Trzeba mieć w sobie dużo złej wo-
li, aby tego nie widzieć. Kiedy w stycz-
niu 2012 r. wspólnie z Czesławem Mrocz-
kiem w styczniu składaliśmy kwiaty
pod pomnikiem „Casy”, wiedzieliśmy, co
czeka jednostkę, już wtedy zapadały
pierwsze decyzje na temat rozwoju lotni-
ska. Przez kolejne miesiące prowadziłem
wiele rozmów z osobami mogącymi mieć
wpływ na podjęcie decyzji w sprawie m.in.
lokalizacji bezzałogowców, aby w konse-
kwencji otrzymać ostateczne zapewnienie
od Ministra Obrony Narodowej Tomasza
Siemoniaka, że Mirosławiec będzie abso-
lutnym centrum najnowocześniejszych
bezzałogowych statków powietrznych
na wyposażeniu Sił Zbrojnych RP. 

W ubiegłym tygodniu mogliśmy usły-
szeć o uruchomieniu programu z ust mo-
jego bliskiego kolegi z ławy poselskiej, Cze-
sława Mroczka, który wspólnie ze mną
pięć lat temu prowadził rozmowy na te-
mat Mirosławca. Bardzo mnie to cieszy,
a szczególnie dlatego, że w tej chwili ważą
się również decyzje co do utworzenia z jed-
nostki w Mirosławcu samodzielnej Bazy.
Dziś jestem już spokojny. Mirosławiec bę-

dzie gościł w ciągu najbliższych lat pra-
wie 1000 żołnierzy wraz z rodzinami,
a jednostka będzie obsługiwać bezzałogo-
we statki powietrzne o przeznaczeniu roz-
poznawczym i uderzeniowym. Skorzysta
na tym nie tylko Mirosławiec, ale także
Wałcz, bo dzięki temu zyskamy najwięk-
szego pracodawcę w Powiecie, a żołnierze
z rodzinami zamieszkają także niewątpli-
wie w Wałczu. 

Nie ma rzeczy niemożliwych, a obiet-
nice, nie tylko wyborcze, należy traktować
honorowo i je spełniać, nawet jeśli ich reali-
zacja wymaga cierpliwości.

POSELSKIM OKIEM

„Obietnice, nie tylko wyborcze...” 
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��� 
Policjant zatrzymuje faceta za przekroczenie
prędkości. Kiedy podchodzi do samochodu,

widzi, że ten jest bardzo zdenerwowany.
- Dobry wieczór panu. Wie pan, dlaczego

pana zatrzymałem?
- Tak, panie władzo... Za przekroczenie

prędkości, ale to sprawa życia i śmierci.
- Ach, tak? Dlaczego?

- Naga kobieta czeka na mnie w domu.
- Nie rozumiem, dlaczego miałaby to być

sprawa życia i śmierci.
- Jeśli nie dotrę tam przed moją żoną, będę

martwy.
��� 

Klient odwiedzający fabrykę wyrobów z
gumy jest oprowadzany przez Menedżera do

spraw Marketingowych. Na początku
przystanęli przy maszynie produkującej
smoczki do butelek dla dzieci. Maszyna

wydaje różne sycząco stukoczące dźwięki.
- Kiedy pojawia się syk, roztopiona guma

jest wstrzykiwana do formy - tłumaczy
sprzedawca - Dźwięk stuku to igła robiąca

dziurkę na końcu smoczka.
Dalej przeszli do części fabryki gdzie

produkowane są prezerwatywy. I ponownie
przystanęli przy maszynie, która wydawała
dźwięki: syk, syk, syk, syk, stuk; syk, syk,

syk, syk, stuk; itd. co zwróciło uwagę gościa.
- Zaraz, chwileczkę - mówi klient - ja

rozumiem czym jest ten: syk, ale co to za
stukot, który pojawia się tak często?
- Aaaa... to tak samo jak w maszynie

smoczków - odpowiada przewodnik - Ta
maszyna robi dziurki w co czwartej

prezerwatywie.
- Hmm.... to chyba nie jest zbyt dobre dla

prezerwatyw?
- Tak ale jest bardzo dobre dla interesu ze

smoczkami.
��� 

Szczęśliwa żona do męża:
- Kochanie, nasz synek już chodzi!

- Tak? To niech wyniesie śmieci.
��� 

- Baco, macie w waszej miejscowości jakieś
atrakcje dla turystów?

- Mieliśmy, ale niedawno wyszła za mąż.
��� 

Kaszub, Warszawiak i Ślązak pojechali do
Egiptu. Siedzą w łódce na środku morza i
łowią ryby. W pewnym momencie wyłowili
jakąś lampę. Na niej była pieczęć więc ją

przełamali. Wtedy wyleciał z tej lampy Dżin.
- Dziękuję wam, że mnie uwolniliście. W

nagrodę spełnię każdemu po jednym
życzeniu.

Pierwszy był Kaszub:
- Ja lubię Kaszuby, więc spraw żeby woda w

każdym jeziorze była czysta, żeby
odwiedzało nas dużo turystów i żeby byli

bogaci.
- Trochę nudne życzenie ale je spełnię.

Później był Warszawiak:
- Odgrodź Warszawę takim murem, żeby mi

tam żadne wieśniaki się nie dostały.
- Dobra spełnię to życzenie.

Następny był Ślązak:
- Opowiedz mi coś jeszcze o tym murze.

Na to Dżin:
- Wysoki na trzy metry, gruby na metr, no

spoko, że mysz się nie prześliźnie.
- Dobra to teraz nalej tam wody!

reklama

Ciąg dal-
szy – pies
najczęściej
z a d a w a n e
pytania

Ciąg dalszy
– pies najczę-
ściej zadawane
pytania

Czy molosy mogą przebywać
z dziećmi?

Molosami nazywamy bardzo du-
że psy, niezależnie od rasy. Są one
sprowadzane do domów z różnych
względów. Przeważnie służą do obro-
ny. Choć nie wszystkie potrafią się
z tego zadania wywiązać, swoim wy-
glądem i postawą skutecznie odstra-
szą ewentualnego napastnika. Trzy-
manie takiego psa w domu, w któ-
rym są dzieci, może stanowić pewien
problem. Jeśli weźmiemy pod uwagę
wszystkie uwarunkowania, każdy
pies ma szansę zamieszkać razem
z najmłodszymi członkami rodziny,
ponieważ nie stanowi zagrożenia ja-
ko udomowione zwierzę. Istnieją tu
jednak pewne ograniczenia zależne
od przeznaczenia czworonoga. Jeśli
ma to być pies typowo obronny i po-
siada ku temu niezbędne predyspo-
zycje, wówczas jego kontakt z dzieć-
mi powinien być ograniczony do nie-
zbędnego minimum. Mamy tu
na myśli kilkuletnich członków ro-
dzinnej społeczności, ponieważ ze

starszymi wygląda to nieco inaczej.
Z takim psem młodsze dzieci nie po-
winny się bawić, zaś starsze nie po-
winny się zajmować jego wychowa-
niem, nie mówiąc już o szkoleniu.
Obronny molos, który razem z nami
mieszka, powinien być sprowadzony
do domu w wieku 7–8 tygodni
i do osiągnięcia dojrzałego wieku
mieć stały kontakt ze wszystkimi do-
mownikami. Jeśli zostanie prawidło-
wo wychowany, nie będzie stanowił
zagrożenia dla najmłodszych. Inaczej
ma się sprawa z towarzyszącym mo-
losem, ponieważ wystarczy go nale-
życie wychować i pozwolić mu na na-
wiązanie przyjaźni z dziećmi. Z ta-
kim psem mogą się one bawić, ale
tylko pod kontrolą osób dorosłych,
w zabawie bowiem może on nieświa-
domie wyrządzić dziecku krzywdę.
Jest on stworzony do kontaktów fi-
zycznych z psimi pobratymcami i nie
wie, że musi zachować delikatność
w stosunku do dziecka, nie ma rów-
nież pojęcia, że człowiek ma delikat-
ną skórę, którą można łatwo uszko-
dzić. Tak naprawdę nie ma przeciw-
wskazań do trzymania takich psów
z dziećmi, ale należy zachować tu
pewną ostrożność.

ARTUR WACH, PRACA ZBIOROWA A. WACH, L.

WACH, WYDAWNICTWO NOVAERES, GDY-

NIA 2008 R.

KONTAKT DO AUTORA W CELU INDYWIDUAL-

NYCH PORAD POD NUMEREM 604 328 544.

Na cztery łapy...

Grudziądz zdobyty!

Anna Górlska („Korona” Wałcz) mi-
strzynią Polski w wadze 57 kg, Karina
Kamińska (BKS Bukowina/Boxing Te-
am Wałcz) zdobyła brązowy medal
w wadze 75 kg! Wałeckie kluby za-
znaczyły mocno swoją obecność pod-
czas XIII Mistrzostw Polski Juniorek,
które odbyły się po raz ósmy w Gru-
dziądzu. 

Zawodniczki klubu z ulicy Chłodnej
wywalczyły drużynowo pierwsze miejsce
w województwie, zdobywając 34 punkty
we współzawodnictwie sportowym dzieci
i młodzieży. Na drugim stopniu podium
w województwie zachodniopomorskim
znalazły się zawodniczki trenujące na co
dzień w Ośrodku Przygotowań Olimpij-
skich, zdobywając 31 punktów.

Karina Kamińska (BKS Bukowi-
na/Boxing Team Wałcz) to zawodniczka,
która poznała już smak brązowego meda-
lu, bo taki krążek wywalczyła już rok te-
mu w Krynicy Zdroju, tym razem miała
teoretycznie łatwe zadanie bo w walce
o medal na jej drodze stanęła klubowa ko-
leżanka, mniej doświadczona Kamila Du-
dzińska. 

– Mieliśmy trudne zadanie, dwie na-
sze zawodniczki, rozum podpowiadał od-
dać walkower 

i puścić wypoczętą zawodniczkę
do półfinału, gdzie mogłaby nawiązać wal-

kę o finał. Trudno było jednak powiedzieć
tej drugiej, że nie będzie walczyła, bo
dziewczyny przyjechały kawał drogi i obie
chciały mieć ten medal – mówi Wojciech
Kaczmarek, prezes Klubu Boxing Team.

Ostatecznie zawodniczkom sekundo-
wali zaprzyjaźnieni trenerzy, a dziewczy-
ny stoczyły dobrą walkę. 

Zawodniczki klubu z ulicy Chłodnej
musiały boksować na licencji BKS Buko-
wina.

– Wybór był trudny albo startujemy
jako Boxing Team i pieniądze przeznaczo-
ne od sponsorów na wyjazd inwestujemy
w wykupienie odpowiednich licencji, albo
jedziemy na starej licencji i boksujemy
– wyjaśnia W. Kaczmarek. – Oczywiście
pojechaliśmy, natomiast liczmy, że w koń-
cu otrzymamy dotację z miasta i będziemy
mogli wyprostować sprawę punktów. 

W walkach ćwierćfinałowych wałec-
kie kluby miały jeszcze w sumie 5 swoich
reprezentantek, które niestety musiały
uznać wyższość rywalek i zakończyły swój
start w mistrzostwach, plasując się
na miejscach V-VIII. 

Zawodnicy i trenerzy Bukowiny dzię-
kują za wsparcie prywatnym sponsorom
oraz gminom miejskiej i wiejskiej Wałcz. 

O fantastycznym starcie Anny Góral-
skiej piszemy szerzej w osobnym artykule. 

OPRAC. PK
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29 kwietnia Szkołę Podsta-
wową nr 1 w Wałczu odwie-
dziła senator Anna Sztark,
która postanowiła osobiście
pogratulować Markowi Wło-
darskiemu sukcesu w ogól-
nopolskim konkursie literac-
kim „Moja Polska w 2050 ro-
ku” zorganizowanym przez
Parlamentarny Zespół
do spraw Dzieci. 

Czwartoklasista napisał jedną z naj-
lepszych w województwie pracę i zakwali-
fikował się do ogólnopolskiego etapu. Po-
wtórzył sukces koleżanki z „Kornelówki”
Mai Kaźmierczak, która reprezentowała
region w ubiegłym roku. Dodajmy, że
opiekunką Marka jest Paulina Stachowiak. 

Senator Anna Sztark i starosta Bog-
dan Wankiewicz wręczyli podziękowania
tegorocznemu finaliście, a oprócz niego

wyróżnienia otrzymali także: Julia Ole-
szyńska, Maja Kaźmierczak, Martyna Ha-
dzicka, Marek Włodarski, Zuzanna Sier-
pińska, Martyna Woźniak, Ida Pyka oraz
ich opiekunka P. Stachowiak. Uhonorowa-
ni zostali także Oliwia Brzeczko, Klaudia
Bezler oraz nauczycielka Joanna Bartosik;
a ponadto Julia Staniszewska, opiekunka
Marta Kotarska, Julia Goszczyńska, Julia
Dąbrowska, Maja Markowska i nauczyciel
Karol Ćmiel.

Dalszą część wizyty zdominowały
wspomnienia lat szkolnych, rozmowa
na temat zainteresowań i pasji dorosłych
i dzieci, funkcjonowania szkoły oraz
miejsc, które warto odwiedzić w Wałczu
i okolicach.

Warto dodać, że do etapu ogólnopol-
skiego konkursu „Moja Polska w 2050 ro-
ku” zakwalifikował się także Mikołaj Mi-
siukajtis ze Szkoły Podstawowej w Miro-
sławcu, który wykonał piękną pracę pla-
styczną. OPRAC. ZB

Senatorskie gratulacje

reklama

Po ostatnim artykule dotyczącym zasiedzenia pojawiło się kilka
Państwa pytań związanych przede wszystkim z kwestią posiadania sa-
moistnego. Interpretacja tego warunku do zasiedzenie może budzić
i w rzeczywistości budzi dużo wątpliwości. W praktyce bowiem
w każdej sprawie indywidualnie należy ocenić, czy zachowanie posia-
dacza ma taką formę, która pozwala uznać go za posiadacza samoist-
nego, tj. takiego, który włada rzeczą jak właściciel. Pojawiły się również
wątpliwości, co do możliwości zasiedzenia użytkowania wieczystego.
W dzisiejszym artykule odpowiemy więc na te pytania.

TROCHĘ WIĘCEJ O POSIADANIU
Kodeks cywilnym w art. 336 wskazuje jednoznacznie, że posia-

daczem rzeczy jest zarówno ten, kto nią faktycznie włada jak właści-
ciel (posiadacz samoistny), jak i ten, kto nią faktycznie włada jak
użytkownik, zastawnik, najemca, dzierżawca lub mający inne pra-
wo, z którym łączy się określone władztwo nad cudzą rzeczą (posia-
dacz zależny). Prawo więc akcentuje wyraźnie różny zakres włada-
nia rzeczą w tych dwóch sytuacjach, które wiąże się z elementem
woli (zamiaru) strony. Zamiar strony w posiadaniu danej rzeczy mo-
że więc obejmować dwa odmienne przypadki: „jak właściciel” lub
„jak mający inne prawo”. 

Musimy tutaj bezwzględnie pamiętać, że o posiadaniu jak wła-
ściciel będą decydować zewnętrzne, zamanifestowane przejawy po-
siadania. Nie jesteśmy bowiem w stanie udowodnić naszej we-
wnętrznej woli posiadania. Można natomiast dostrzegać zewnętrz-
ne jej oznaki uzależnione od zachowania posiadacza. Cóż więc mo-
że o nich decydować?

Należy tu brać poduwagę takie okoliczności, jak np. sposób naby-
cia posiadania, wypowiedzi posiadacza wobec otoczenia, wystąpienia
wobec organów. Musimy również pamiętać, że właścicielem jest ten,
kto korzysta z rzeczy jakby był jej właścicielem, ale również wykonuje
stosowne obowiązki właściciela. Posiadaczem samoistnym nierucho-
mości będzie więc osoba, która uprawia ziemię i korzysta z jej plonów,
ale również przeprowadza remonty, buduje na nieruchomości obiek-
ty, rozbudowuje je lub dokonuje ich rozbiórki oraz wynajmuje albo
wydzierżawia nieruchomość. Oposiadaniu samoistnym może świad-
czyć, np. ubezpieczenie budynku lub lokalu, wykonanie ogrodzenie
nieruchomości albo faktyczna ochrona nieruchomości przed osoba-
mi obcymi oraz płacenie podatków odnieruchomości. Zachowanie te
są najbardziej typowymi przejawami zachowań posiadacza samoist-
nego. Należy jednak pamiętać, że w każdej takiej sprawie warto zasię-
gnąć porady specjalisty.

UŻYTKOWANIE WIECZYSTE
Na koniec krótko o możliwości zasiedzenia użytkowania wieczy-

stego. Musimy pamiętać, że użytkowanie wieczyste jest możliwe doza-
siedzenia, ale jedynie w przypadkach gdy zostało ono już na danej nie-
ruchomości wcześniej ustanowione. Użytkownik wieczysty wykonu-
jący swoje prawo jako właśnie użytkownik wieczysty nie zasiedzi więc
gruntu sąsiedniego, dla którego użytkowanie nie zostało ustanowione. 

W następnym artykule o nabyciu rzeczy od nieuprawnionego
oraz sposobach przeniesienia własności.

RADCA PRAWNY MARCIN MACHYŃSKI

KANCELARIA.WALCZ@GMAIL.COM

JAK ZASIEDZIEĆ TĘ WŁASNOŚĆ? pytania
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Podczas ubiegłotygodniowej
sesji Rady Gminy Wałcz rajcy
dyskutowali m.in. o kwe-
stiach związanych z bezpie-
czeństwem na terenie gminy
i powiatu. Zatwierdzili też
podwyżkę cen wody i wywozu
ścieków. 

Informację na temat bezpieczeństwa
przedstawił zastępca komendanta powia-

towego Policji w Wałczu podinspektor
Zbigniew Podhorodecki. W pierwszym
kwartale tego roku wzrosła ilość kradzieży
i kradzieży z włamaniem, co jest skutkiem
uaktywnienia się kilku osób, które zresztą
zostały już przez mundurowych ustalone.
W kwietniu odnotowano już znaczący
spadek ilości tego typu czynów. O 30
wzrosła liczba przestępstw narkotyko-
wych, na co wpływ miały m.in. zintensyfi-
kowana działania policjantów i uzupełnie-
nie braków kadrowych w komendzie. Jeśli
chodzi o rozboje, bójki i pobicia, to staty-

styka w porównaniu z ubiegłym rokiem
znacząco się nie zmieniła. Mówiąc o bez-
pieczeństwie na drogach, podinsp. Z. Pod-
horodecki zwrócił uwagę, że najniebez-
pieczniejszą w gminie jest wojewódzka
nr 178. W pierwszym kwartale tego roku
na wszystkich drogach powiatu doszło
do 11 wypadków, w których zginęły dwie
osoby. Sprawcami są młodzi ludzie, którzy
– wbrew pozorom – nie prowadzą
pod wpływem alkoholu. Cechuje ich ra-
czej brawura i bezmyślność. 

W dalszej części obrad radni przyjęli
analizę struktury organizacyjnej i działal-
ności referatu ds. gospodarki wodno-ście-
kowej za ubiegły rok i sprawozdanie z re-
alizacji programu współpracy gminy z or-
ganizacjami pozarządowymi w 2013 ro-
ku. Następnie wysłuchali informacji wój-
ta Piotra Świderskiego i jego zastępcy Ja-
nusza Bartczaka z pracy między sesjami. 

Radni (większością głosów) podjęli
uchwałę w sprawie zatwierdzenia nowych
taryf za sprzedaż wody i oczyszczanie nie-
czystości płynnych. 1 m3 wody będzie
kosztował teraz nie 3,27 zł, a 3,40, a ście-
ków nie 5,24, a 5,66 zł. 

ZB

Droższa woda i ścieki

Na ostatniej sesji gminni rad-
ni pochylili się nad pismem
z Zachodniopomorskiego
Urzędu Wojewódzkiego
w Szczecinie, w którym we-
zwani zostali do złożenia wy-
jaśnień w sprawie dzierżawy
działki przez przewodniczące-
go Jana Kurowskiego. 

Gdzieś dzwoni, ale gdzie?
Zgodnie z art. 24 f ustawy o samo-

rządzie gminnym, radnym nie wolno
prowadzić działalności gospodarczej
z wykorzystaniem mienia gminnego.
Osoba, która uzyskała mandat powinna
w ciągu trzech miesięcy od daty złoże-
nia ślubowania takiej działalności za-
przestać albo zrzec się mandatu. Sankcją
za naruszenie ustawowego zakazu jest
jego wygaśnięcie. Może to zrobić po-
przez uchwałę rada, a jeśli takiej uchwa-
ły nie podejmie – mandat wygasić może
sam wojewoda. 

Pismo z ZUW odczytał zastępca
przewodniczącego Florian Guzowski

i poprosił Jana Kurowskiego o odniesie-
nie się do stawianych mu zarzutów. 

– Osoba, która napisała to pismo
słyszała, że dzwoni, ale nie wie w któ-
rym kościele. Gdybym dzierżawił tę zie-
mię jako przedsiębiorca, naruszyłbym
zakaz. Muszę Was jednak rozczarować,
tak nie było – nie krył irytacji J. Kurow-
ski. – Tę ziemię dzierżawiłem prywat-
nie i ta dzierżawa nie miała nic wspólne-
go z prowadzoną przeze mnie działalno-
ścią gospodarczą. 

Przewodniczący tłumaczył, że zie-
mię wydzierżawił, bo graniczyła z jego
działką – była zaniedbana i notorycznie
zaśmiecana. Ogrodził ją i na swój koszt

utrzymywał tam porządek. W końcu
kupił ją w drodze przetargu. 

– Pragnę jeszcze raz podkreślić, że
dzierżawiłem ten teren jako osoba pry-
watna, nie prowadziłem tam działalno-
ści gospodarczej, a moja rodzinna firma
nie czerpała z tego tytułu żadnych ko-
rzyści – mówił J. Kurowski. – Nie ukry-
wam, że będę chciał dochodzić prawdy
o autorze/autorce tego pisma, bo
na szwank narażone zostało moje dobre
imię. 

Głos w tej sprawie zabrał wójt Piotr
Świderski, który potwierdził słowa prze-

wodniczącego, a radca prawny Adam
Raczyński poinformował, że nie doszło
do złamania przepisów, ponieważ nie
była na tej działce prowadzona działal-
ność gospodarcza. W końcu radni jedno-
głośnie przyjęli wyjaśnienia Jana Ku-
rowskiego. 

Nieznajomość prawa szkodzi
Kilka dni po sesji do naszej redakcji

zaczęły się zgłaszać osoby, które poinfor-
mowały nas, że inni radni dzierżawią
lub dzierżawili działki od gminy, które
uprawiają lub uprawiali rolniczo. Kiedy
zwróciliśmy się do nich z prośbą o ko-
mentarz, okazało się, że dzierżawy zo-
stały zerwane. Dariusz Szałowiński spra-
wy komentować nie chciał, Jan Uran
z całą stanowczością poinformował, że
jako radny nigdy nie dzierżawił działki
od gminy, a Bogusława Wojdylak wyzna-
ła, że owszem dzierżawiła gminną dział-
kę, jednak nie prowadziła na niej żadnej
działalności gospodarczej ani rolniczej. 

– Nie wiedziałam, że naruszam
przepisy. Kiedy tylko to sobie uświado-
miłam, zerwałam dzierżawę – poinfor-
mowała radna. 

Zgodnie z 2 artykułem ustawy
o swobodzie działalności gospodarczej,
rolnictwo jest jedną z form prowadzenia
działalności. W związku z tym prowa-
dzenie przez rajcę gospodarstwa rolnego
na gruntach dzierżawionych od gminy,
w której sprawuje mandat, objęte jest za-
kazem określonym w art. 24 f ustawy
o samorządzie gminnym. Taki pogląd
został też wyrażony w uchwale Naczel-
nego Sądu Administracyjnego z 2007
roku. 

ZB

Czy radni łamali przepisy?

Bez komentarza....

Tutaj jest miejsce na fotografie dziwne,
niestandardowe, pokraczne sytuacje, zdarzenia i

ciekawostki. Zarówno te absurdalne, banalne,
wzruszające, jak i ośmieszające. 

Zdjęcia zostawiamy „Bez komentarza...”

reklama
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Członkowie Stowarzyszenia
Inicjatyw Obywatelskich „Al-
ternatywa” mają szczęście.
Na zorganizowanym przez
nich pikniku pierwszomajo-
wym pogoda była przepięk-
na, a to przecież połowa suk-
cesu imprezy plenerowej. 

O resztę członkowie ugrupowania
musieli zatroszczyć się już sami. Wśród
atrakcji były m.in. gry i zabawy z nagroda-
mi dla dzieci prowadzone przez nauczy-
cielkę wychowania fizycznego Annę Jar-
czewską, zawody strzeleckie rozegrane
pod czujnym okiem członków LOK-
-u oraz darmowe przejażdżki na kucyku.
Dla najmłodszych były poza tym gratiso-
we lody, wata cukrowa, soczki, kiełbaski

z grilla, a dla dorosłych piwo. Głównym
punktem majówki był przemarsz korowo-
du z placu Wolności na ryneczek, gdzie
odbyła się kulinarna część imprezy. 

– Frekwencja mogła być większa.
W zeszłym roku jeździliśmy po mieście
ciągnikiem i zapraszaliśmy mieszkańców,
niestety teraz nie dostaliśmy na to zgody.
Poza tym jest piękna pogoda i być może
wałczanie wyjechali za miasto – mówi
Marek Matela. 

– Ja uważam, że frekwencja jest do-
bra i cieszę się, że mieszkańcy zechcieli
z nami spędzić ten dzień – dodaje szef
SIO „Alternatywa” Krzysztof Piotrowski.
– W tym roku nasza majówka zbiegła się
z 10. rocznicą wstąpienia Polski do Unii
Europejskiej i również to ważne wydarze-
nie chcieliśmy uczcić podczas pikniku. 

– Kolejnym celem było poza tym po-
kazanie młodszym wałczanom jak kiedyś
wyglądały pochody pierwszomajowe, z tą
oczywiście różnicą, że my do uczestnic-
twa nikogo nie zmuszamy – żartują Elż-
bieta Skoczylas i Krzysztof Baran. – Dzi-
siaj nie rozmawiamy o polityce, nie agitu-
jemy, po prostu się bawimy. ZB

Pogoda lubi „Alternatywę”

Pokaz karate, koncerty, gry
i zabawy dla najmłodszych
oraz koncerty. Te i wiele in-
nych atrakcji przygotowali
dla mieszkańców miasta
i gminy Człopa organizatorzy
majówki. 

Tegoroczny piknik odbywał się 2
maja na stadionie miejskim w Człopie.

Oficjalnego otwarcia dokonał burmistrz
Człopy Zdzisław Kmieć i dyrektorem
Domu Kultury Jolanta Drabińska.
Przedstawiciele Przedszkola Publiczne-
go w Człopie zorganizowali stoisko,
na którym można było kupić pyszne cia-
sta upieczone przez mamy przedszkola-
ków, a także napić się kawy lub herbaty.
Przedszkole zorganizowało również za-
bawę „Los szczęścia od przedszkola”

z atrakcyjnymi nagrodami, m.in. kana-
pą, zestawem biżuterii renomowanej
firmy, rowerem, żelazkiem i zestawem
kosmetyków. 

Występ artystyczny rozpoczęli naj-
młodsi mieszkańcy gminy. Zespół
„Chaos” działający przy Publicznym
Gimnazjum im. Jana Pawła II wykonał
z kolei dwa tańce, „Hiszpankę” i „Coun-
try”, natomiast pierwszoklasiści z SP

w Człopie przedstawili program „Ma-
szeruje wiosna”. Podczas pikniku na sta-
dionie gościł również zespół „Niby Nic”
z Mirosławca oraz wokalistki Annę Sta-
chowiak z Tuczna i Marta Fręś z Wiele-
nia. Największym jednak zainteresowa-
niem cieszył się pokaz karate, w którym
udział brały dzieci i młodzież z gminy
Człopa. Głównym punktem pikniku
był koncert zespołu „CamaSutra”.
Po koncercie i konkursach z zespołem
nadszedł czas na zabawę taneczną
przy muzyce „Braci M”.

Organizatorem pikniku majowego
był Dom Kultury w Człopie. 

OPRAC. PK

Majówka w Człopie

To Unia Europejska i Grażyna Kugiel,
właścicielka Gospodarstwa Agrotury-
stycznego „Siedem Ogrodów” w Łowi-
czu Wałeckim, gdzie z okazji 10. rocz-
nicy przystąpienia Polski do UE 3 ma-
ja odbył się dzień otwarty. Frekwencja
zaskoczyła samych organizatorów. 

Przez te lata wiele się w naszym kraju
i regionie zmieniło. Jednym z miejsc,
gdzie można w pełni zaobserwować te
przemiany jest gospodarstwo agrotury-
styczne Grażyny Kugiel. Właścicielka
„Siedmiu Ogrodów” ze świetnymi skutka-
mi od wielu lat pozyskuje środki unijne
na swoją działalność. Przez ten czas udało
się jej wybudować różnorodne domki go-
ścinne, np. „Dom Młynarza”, „Dom
Ogrodnika” oraz kilka ogrodów o intere-
sujących nazwach: „Ogród pachnących
marzeń” czy „Ogród szepczących wód”.

Miejsce to staje się coraz bardziej popular-
ne i bardzo chętnie odwiedzane, tym bar-
dziej, że w ofercie „Siedmiu Ogrodów”
znajduje się „Szkoła Twórczości Kreatyw-
nej”, a w niej m.in. warsztaty: decoupage,
ceramiki, pieczenia chleba i wyrobów wę-
dliniarskich.

W minioną sobotę w gospodarstwie
można było oglądać urokliwe plenery,
skosztować chleba prosto z pieca oraz in-
nych swojskich wyrobów, czy uczestni-
czyć w warsztatach. Chętnych do zwie-
dzania było tak wielu, że frekwencja za-
skoczyła samych organizatorów. 

Zarówno właścicielka, jak i jej mąż
wkładają wiele serca w prowadzenie agro-
turystyki. Każdy przybyły wyczuwa tam
rodzinną atmosferę i chętnie w to miejsce
wraca.

KATARZYNA LASOTA (UCZENNICA II LO)

Zgrany duet 
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Spinningiści zaczęli sezon. Żyłki w ko-
łowrotkach poprawione lub wymie-
nione na plecionki, tajne przynęty
przygotowane, blachy wyczyszczone…

Szczupaki w tym roku na większości
akwenów wytarły się wcześniej, więc nale-
ży przypuszczać, że od początku sezonu
powinny dobrze żerować, bo faza księżyca
też jest w tym roku przychylna wędka-
rzom. W początkowych dniach sezonu do-
brze by było wybrać się na płytsze jeziora,
gdzie woda jest cieplejsza i drapieżniki in-
tensywnej żerują. Takim akwenem jest
na przykład Kosiakowo. Jest ono położone
niedaleko Mirosławca. Ma powierzchnię
ponad 50 ha. To jezioro szczupakowi-lino-
we, ale można też złapać płoć, leszcza oraz
węgorza lub okonia. Uprawnianym do ry-
bactwa na tym terenie jest Zakład Rybacki
w Wałczu. Na jeziorze można wędkować
z brzegu oraz dopuszczalne jest wędkowa-
nie z łodzi od 1 maja za dodatkową opłatą.
Od 1 czerwca do 30 września można uży-
wać silników spalinowych w godzinach
od 10.00 do 18.00. Dla spinningistów nie
posiadających łódek polecam lewy brzeg
jeziora, na którym znajduje się sporo kła-
dek umożliwiających dotarcie do cieka-
wych łowisk. Natomiast jeżeli wędkarz

dysponuje łódką, to moje doświadczenie
podpowiada, że najlepszym stanowiskiem
jest miejsce wypływu rzeczki, które znaj-
duje się po drugiej stronie plaży, gdzie
można spokojnie się wodować. Jak tam do-
jechać? Bardzo prosto. Skręcamy w Miro-
sławcu na drogę nr 177 (na Tuczno).
Po dojechaniu do zakładów „Żywca” nie je-
dziemy już główną drogą skręcając w lewo,

lecz udajemy się prosto droga polną, aż do-
jedziemy do jeziora. W między czasie
po prawej stronie drogi będziemy mieli no-
wo wybudowane budynki mieszkalne
(niektóre jeszcze w budowie). 

Na koniec życzę samych wielkich
szczupaków. Na pytania z zakresu przepi-
sów obowiązujących wędkarzy chętnie od-
powiem. Pytania proszę kierować na adres
extrawalcz@gmail.com z dopiskiem „Ką-
cik wędkarski”. 

TADEUSZ KŁOSOWSKI 

Członkowie Stowarzyszenie Inicjatyw
Obywatelskich „Alternatywa” wpadli
na pomysł, żeby dla wałeckich pogo-
rzelców zagrali oldboje Lecha Poznań
kontra MKS Pogoń Szczecin.

– Mamy już potwierdzenie legendy
Lecha Poznań Mirosława Okońskiego, że
drużyna Lecha Poznań przyjedzie do Wał-
cza po raz kolejny pokazać się wszystkim
kibicom piłki nożnej w naszym mieście
– mówi Marek Matela, były wicebur-
mistrz Wałcza i członek zarządu SIO „Al-
ternatywa”.

Rywalem „Kolejorza” będzie MKS Po-
goń Szczecin. „Portowcy” swój udział
w tym charytatywnym meczu potwier-
dzili jako pierwsi. Grzegorz Matlak za-
pewnia, że postarają się przyjechać w moż-
liwie najmocniejszym składzie, bo w koń-
cu mecz z odwiecznym rywalem zawsze
dodatkowo mobilizuje.

– Pomysł powstał chyba jeszcze
w dniu pożaru – dodaje M. Matela. – Za-
stanawialiśmy się jak możemy pomóc
tym, którzy znaleźli się w tak trudnej sytu-
acji. Spotkaliśmy się w wąskim gronie
i podjęliśmy decyzję o rozpoczęciu starań,
aby taki mecz się odbył. 

Mecz dwóch drużyn, których kibice
nie pałają do siebie miłością, ma być w tym
przypadku meczem przyjaźni, bo grają dla
szczytnego celu.

– Marek ma dobre kontakty w Pozna-
niu, ja dzięki moim kolegom szybko
zdzwoniłem się z Grzesiem Matlakiem,
który błyskawicznie podjął działania, aby

Pogoń przyjechał do Wałcza – mówi wa-
łecki radny, wiceprezes SIO „Alternatywa”
Krzysztof Baran. – Grzesiek działa w po-
dobnym stowarzyszeniu jak nasze, więc
szybko była decyzja na tak, pozostało do-
granie terminu.

Dokładne informacje dotyczące me-
czu w tym godzina rozegrania spotkania
przyjaźni zostaną podane w najbliższym
czasie.

– Dzisiaj otrzymaliśmy potwierdze-
nie od Mirka Okońskiego, ustalamy godzi-
nę. Podczas meczu chcemy sprzedawać ce-
giełki, a dochód z całej akcji będzie przeka-
zany na konto pogorzelców z ulicy Przed-
miejskiej – mówi prezes SIO „Alternaty-
wa” Krzysztof Piotrowski – dodajmy tyl-
ko, że jest to akcja w którą zaangażowani są
i będą wszyscy sympatycy i naszego stowa-
rzyszenia. 

Warto zaznaczyć, że obie drużyny
przyjadą do Wałcza bez żadnych kosztów,
jedyne co muszą zapewnić organizatorzy
to obiad i poczęstunek dla piłkarzy. Z nie-
oficjalnych informacji wiemy także, że pił-
karze zamierzają zostać w Wałczu na noc.

MK

Błękitni Trzesieka 2-1 Głaz Tychowo 
Spójnia Świdwin 0-2 Pogoń Połczyn Zdrój 
Wiarus Żółtnica 0-4 Orzeł Łubowo 
Zawisza Grzmiąca 2-4 Mirstal Mirosławiec 
Błonie Barwice 6-1 Jedność Tuczno 
Calisia Kalisz Pomorski 1-1 Hubertus Biały Bór 
Sad Chwiram 2-3 Drawa II Drawsko Pomorskie

Zryw Kretomino 3-0 Bałtyk II Koszalin 
Piast Drzonowo 1-1 Drzewiarz Świerczyna 
Korona Człopa 4-2 Olimp Złocieniec 
Darłovia Darłowo 4-5 Mechanik Bobolice 
Lech Czaplinek 3-1 Arkadia Malechowo 
Wybrzeże Biesiekierz 0-3 Wiekowianka Wiekowo 
Gryf Polanów 2-1 Iskra Białogard 
Olimp Gościno 6-2 Orzeł Wałcz 

KĄCIK WĘDKARSKI

Drapieżnik z Kosiakowa

Lech z Pogonią dla pogorzelców

Wałczanin, absolwent Państwowej
Wyższej Szkoły Zawodowej w Wałczu
i pasjonat sportu Marek Stefański
zdobył srebrny medal podczas mi-
strzostw Polski w kulturystyce w kate-
gorii do 70 kg.

Marek reprezentował barwy klubu
„Olimp” Zabrze podczas Mistrzostw Pol-
ski, które odbywały się pod koniec kwiet-
nia w Kielcach.

– Za mną dwa miesiące ostrej harówy
i przygotowań, Ci którzy widzieli jak tre-
nuję mogą powiedzieć, że trzeba włożyć
ogrom pracy aby osiągnąć taki sukces
– mówi M. Stefański.

Na pewno taki sukces to praca całego

zespołu, to wiele wyrzeczeń i poświęceń
nie tylko samego zawodnika, ale także jego
najbliższych. Szczególny reżim diety, kilak
posiłków dziennie i – jak podkreśla Marek
– długie treningi.

– Na pewno nie udałoby się osiągnąć
takiego wyniku gdyby nie pomoc ludzi mi
bliskich, którym chciałbym serdecznie po-
dziękować. Szczególnie mojej Ani, która
wierzy we mnie zawsze i wpiera bez
względu na porę. Dziękuję przyjaciołom 

i trenerom oraz tym wszystkim, któ-
rzy trzymali za mnie kciuki. Mam nadzie-
ję że to jeszcze nie koniec, bo niedosyt po-
został – dodaje M. Stefański.

OPRAC. MK

Srebrny Marek Stefański!



CZWARTEK, 8 MAJA 201416

enea


